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Absolwent Wydziału Mechanicznego z 1926 r., powstaniec śląski, zamordowany w Katyniu.

Zygmunt Nikodem Wojciechowski
1905-1940

Urodził się 15 września 1905 r. w Sosnow-
cu. Był synem Antoniego i Walerii z d. Zie-
lińskiej (kuzynem Antoniego Zielińskiego – 
absolwenta Wydziału Nawigacyjnego z 1924 
r., a podczas II wojny światowej dyrektora 
Szkoły Morskiej w Southampton).

Należał do harcerstwa i Polskiej Organi-
zacji Wojskowej, w 1920 r. ukończył Szkołę 
Handlową Polskiej Macierzy Szkolnej. Zgło-
sił się na ochotnika do wojska, ale po tygo-
dniu zwolniono go ze względu na stan zdro-
wia. W 1921 r. wziął udział w II Powstaniu 
Śląskim. 

Potem zdał egzaminy do Szkoły Morskiej 
w Tczewie. W 1927 r. został dyplomowanym 
oficerem mechanikiem okrętowym III klasy. 
Krótko pływał na linii Gdynia – Nowy Jork, 
bo powołano go do Kadry Marynarki Wo-
jennej w Świeciu, skąd został przeniesiony 
do Dowództwa Floty w Gdyni, a później do 
Szkoły Podchorążych Marynarki Wojennej 
w Toruniu. 

Po odbyciu służby wojskowej pracował 
od 1928 r. w Towarzystwie Sosnowieckich 
Fabryk Rur i Żelaza SA jako specjalista bada-
jący materiały do budowy okrętów. Został 
mianowany podporucznikiem Marynarki 
Wojennej ze starszeństwem od 1 stycznia 
1932 r. 1 października 1936 r. odwołano go 
do Biura Zaopatrzenia Kierownictwa Mary-
narki Wojennej – od tej pory był podwład-
nym szefa Służb Kierownictwa MW kmdr. 
Ksawerego Czernickiego (od marca 1939 r. 
kontradmirała). 

Zmobilizowany do Flotylli Rzecznej w Piń-
sku, po inwazji ZSRR na Polskę 17 września 
1939 r. dostał się do sowieckiej niewoli i osa-
dzony został w obozie w Kozielsku. Jego na-
zwisko znalazło się na liście wywozowej 014 

z 4 kwietnia 1940 r. Został zamordowany 
przez funkcjonariuszy NKWD w katyńskim 
lesie w kwietniu 1940 r. Miał 35 lat. W czasie 
ekshumacji wiosną 1943 r. jego zwłoki ozna-
czono numerem 3403. 

„Zygmunt pracował w Kierownictwie Ma-
rynarki Wojennej w Warszawie, potem na 
wysokim stanowisku w Katowicach. Mieli-
śmy cudownie urządzone mieszkanie i dość 
duże. Częstym gościem był komandor Pe-
telenz. Poza tym Tolek Zieliński – cioteczny 
brat Zygmunta i wiele innych osobistości”1 
– odpisała Edwardowi Gubale Alina Wojcie-
chowska wzruszona, że po wielu latach los 
jej męża wciąż leży kolegom z tczewskiej 
szkoły na sercu. „Ładny to rys charakteru 
Pana, że po tylu latach kolega lat dziecin-
nych jeszcze wspomina swego przyjaciela”2. 
Sama miała bardzo smutne i biedne życie, 
śmierć brata – partyzanta AK, cztery lata 
w obozie razem z matką, a potem, jako żona 
przedwojennego oficera, była fatalnie trak-
towana i źle wynagradzana za pracę3.

1 Listy żony Zygmunta Wojciechowskiego – Aliny Wojciechowskiej do Edwarda Gubały, w zbiorach Sali Tradycji UMG – D/2777, s. 103–105.
2 Ibidem.
3 Ibidem.
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